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Czy i o ile zainteresowane jest kupiectwo w wyborach do Samorządu miejskiego: Sł. -— Echa Tygodnia J. D. — 
Pojęcia: »Handel zagranicznymi środkami platniczymi w y. nowego Dekretu dewizowego<: Adwokat Dr. Ludwik Stern- 


bach — Obowiązek zawierania pisemnych »umów o nankęc 


z praktykantami handlowymi: h. — Przegląd Prasy: De- 


kiet dewizowy a powrót kapitałów do kraju; Nakracanie koniunktury a klimat gospodarczy — Śląski Przegląd Ku- 
piecki — Kronika Gorlicka — Informator Prawniczy: Cena świadectw przemyslowych za rok 1939 potrącalna z podat- 
ku przemysłowego — Jeszcze o ulgach podatkowych ala wlaścicieli nieruchomości — Zwolnienie eksportu do Gdań- 
ska od podatku obrotowego — Struktura organizacyjna handlu wewnętrznego w Polsce — Technika Reklamy: Rekla- 
ma w Anglii: Dr. S. Stendiy — Możliwości handlowe — Komunikaty. — 


Czy i o ile zainteresowane jest kupiectwo 
w wyborach do samorządu miejskiego ? 


Odpowiedź na powyższe zagadnienie nie będzie 
trudna, jeżeli uzmysłowimy sobie, jaki jest zakres 
działania Rady Miejskiej, względnie Zarządu Miej- 
skiego, będącego jej emanacją. 

Na wstępie podkreślić należy, że na terenie Ra- 
dy Miejskiej kwestie polityczne zasadniczo nie po- 
winny być omawiane. Trudno jednak jest uchronić 
się tu i ówdzie od pewnych wycieczek politycznych, 
wszczynanych przez poszczególne ugrupowania, na- 
leżące do składu Rady Miejskiej. Starają się one od 
czasu do czasu wyjawić swój świalopogląd na tę lub 
inną sprawę, w szczególności w związku ze sposo- 
bem prowadzenia gospodarki 1aiejskiej. 

Od lej gospodarki zależy bowiem rozwój mia- 
sta, wyrażający się nie tylko w rozbudowie i zewnę- 
trznym jego wyglądzie, na który składają się na- 
wierzchnie ulic, sieć wodociągów i kanaiizacji, ga- 
zownia, elektrownia, długość liuii kolei miejskich 
it. p. W niemniejszej mierze zależy jego rozwój 
od kultury i oświaty, szerzonych przez szereg in- 
stytucyj artystycznych, w miejskich szkołach po- 
wszechnych oraz w całym szeregu innych ośrodków 
oświatowych. 

Na pokrycie wydatków czerpie miasto dochody 
z swoich własnych przedsiębiorstw przemysłowych, 
często także handlowych, głównie jednak z podat- 
ków samoistnych, oraz z podatków, mających swo- 
je źródło w udziale miasta w podatkach państwo- 
wych. 

Miasto Kraków gospodarowane jest na podsta- 
wie budżetów, uchwalanych przez Radę Miejską. 
Na rok 1938/39 przewiduje budżet w wydatkach 
zwyczajnych globalnie około 17.000.000 zł, zaś w 
wydatkach nadzwyczajnych około 8.000.000 złotych. 


Są lo sumy bardzo poważne, które znaleźć muszą 
równoważnik w odpowiednio wysokich dochodach. 

Skąd czerpać dochody i na eo je zużytkować, 
decyduje Rada Miejska. W odnośnych decyzjach za- 
interesowane jest kupiectwo niepomiernie, jako że 
w dużej mierze pokrywa dochody miasta. Dlatego 
zrozumiałą jesl rzeczą, że kupiectwo zainteresowa- 
ne jest poważnie w pozycjach, stanowiących docho- 
dy oraz wydatki miasta, albowiem zależeć mu mu- 
a na tym, by wydatki były celowe, zaś dla kupieclwa 
w miarę możności korzystne, a obciążenia płalni- 
ków niezbyt uciążliwe. 

Przyjrzyjmy się dochodom, bodaj tym, które 
stanowią większe pozycje. Przedstawiają się one, 
jak następuje: 

1) z majątków komunalnych w wyso- 

kości ponad 
) z przedsiębiorstw komunalnych ok. 
3) z opłat za korzystanie z urządzeń 
i zakładów dobra publicznego w 
wysokości 1.000.000 zł. 
1) z podatków samoisinych, udziałów 

w podatkaclı państwowych, w do- 

datkach do podatków państwo- 

wych, w wysokości blisko 7.000.000 zł. 

Inne pozycje dochodowe są mniejsze, dlatego 
ich tutaj nie wymieniamy. 

Wydalki przedstawiają się, jak następuje: 


2.000.000 zł. 
1.000.000 zł. 


1) Zarząd ogólny —— przeszło 4.000.000 zł. 
2) Utrzymanie dróg i placów publicz- 
nych — blisko 2.500.000 zł. 


3) Oświata i kultura przeszło 1.500.000 zł. 
1) Zdrowie publiczne i opieka społe- 


czna —- przeszło 2.500.000 zł. 


5) Popieranie przemysłu i handlu 362.000 zł. 
6) Bezpieczenstwo publiczne 1.300.000 zł. 

Wszystkie le pozycje dotyczą dochodów i wy- 
datków zwyczajnych. Nadzwyczajnych nie wymie- 
niamy, ponieważ są one na ogół płynne i zmienia- 
ją się z roku na rok, w miarę potrzeb miasta. 

Wydatki nadzwyczajne pokrywane bywają do- 
chodami nadzwyczajnymi, płynącymi głównie z po- 
życzek, płalnych w krótszych lub dłuższych termi- 
nach. x 

Już pobieżne przyjrzenie się powyższym cyfrom po- 
winno wywołać silne zainteresowanie kupiectwa dla 
spraw, spoczywających w ręku Zarządu Miasta. Jest 
więc zadaniem i obowiązkiem  kupiectwa brać w 
tym Zarządzie wydatny udział, albowiem nie jest 
i nie może być dla kupiectwa obojętne, skąd i w ja- 
ki sposób czerpane będą dochody i na jakie cele zo- 
staną one wydane. Którąkolwiek pozycję z powyżej 
wymienionych  zbadalibyśmy w szczegółach obję- 
tych budżetem  uchwalonym przez Radę Miejską, 
znajdziemy, że niezwykle wysoki udział w pokry- 
waniu dochodów miejskich ma kupiectwo! 

Znacznie jednak gorsza jest syluacja dla kupie- 
clwa, o ile chodzi o korzyści, płynące z inwestycyj, 
pokrywanych z funduszów miejskich. 

Podkreślić jeszcze musimy, że miasto, jako pro- 
ducent, jest poważnym dostawcą dla mieszkańców. 
Miasto prowadzi także przedsiębiorstwa handlowe, 
których interesy częstokroć stoją w sprzeczności z 
interesami kupiectwa! Miasto jest również odbior- 
cą - konsumentem, w czym kupiectwo, jako dostaw- 
ca, jest z natury rzeczy bardzo poważnie zaintere- 
sowane. 

Jeżeli w końcu uwzględnimy, że miasto pokrywa 
wysokimi kwotami koszty opieki społecznej, zdro- 
wia publicznego, bezpieczeństwa miasta, subwencje 
na podniesienie kultury i oświaty, nie będzie niko- 
go dziwić, że kupiectwo pragnie we wszystkich tych 
sprawach współdecydować wraz z wszystkimi inny- 
mi czynnikami do tego powołanymi. 


W tym stanie rzeczy — jest odpowiedź na py- 
tanie, wymienione w nagłówku niniejszego artyku- 
łu — w znaczeniu pozytywnym rozstrzygnięta. 


W wyniku powyższego musimy zupełnie kon- 


kretnie stwierdzić i oświadczyć, że kupiectwo w wy- 

borach do Rady Miejskiej jest silnie zainteresowane. 

Dłatego w wyborach tych weżmie gremialny udział. 
Zarząd Krakowskiego Stowarzyszenia Kupców, 

uznając deniosłość sprawy, uchwalił podjąć akcję wy- 

borczą w obecnych wyborach do Rady Miejskiej, 

w ramach Reprezentacji Zjednoczonego Żydostwa 

Krakowskiego. 

Ze swej strony Krakowskie Stowarzyszenie 
Kupców wysunęło jako kandydatów do wspólnej 
listy Reprezentacji Zjednoczonego Żydestwa dla c- 
kręgów VII, VII i IX pp: 

1) Maksa Lauterbacha, prezesa Krakowskiego Slo- 
warzyszeniu Kupców, wiceprezesa Związku 
Stowarzyszeń Kupieckich Małopolski Zachodniej, 
czynnego członka szeregu instytucji filantropij- 
nych, 

2) Mariana Szyfa, obecnego raduego miejskiego, wi- 
ceprezesu Krakowskiego Stowarzyszenia Kupców 
oraz wiceprezesa Związku Stowarzyszeń Kupiec- 
kich Małopolski Zachodniej, Opiekuna społecz 
nego, 

3) Mojżesza Taublera, skarbnika Krakowskiego Sto- 
warzyszenia Kupców, bardzo zasłużonego i wy- 
soce cenionego działacza społecznego, 

|) Wolfa Rosenbluma, obecnego radnego miejskie- 
go i radcę Izby Przemysłowo - Handlowej w Kra- 
kowie, 

5) Dra Samuela Lichtiga, sekretarza prezydialnego 
Krakowskiego Stowarzyszenia Kupców, 

6) Arnolda Steinera, członka Prezydium Krakow- 
skiego Stowarzyszenia Kupców, radcę Izby Prze- 
mysłowo - Handlowej w Krakowie, założyciela 
i długoletniego prezesa Stowarzyszenia „Samo- 
pomoc“ w Krakowie, 

7) Inż. Akiwę Buchnera, radcę Gminy Żydowskiej 
w Krakowie, kierownika Oddziału Opieki Społe- 
cznej przy Gminie Żydowskiej. 

Wzywamy ogół kupców, by kandydatów Repre- 
zentacji Zjednoczonego Żydosiwa energicznie po- 
parł. 

Do urn wyborczych — w dniu wyborów — sta- 
nąć winni wszyscy kupcy wraz z uprawnionymi do 
głosowania członkami rodziny. (S£.) 


REWID. 
KSIĄG 


(Świadectwo ochronne U. P. 5687) 
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WILHELMA LEINKRAMA 


Wukonuje wszelkie czynności wchodzące w zakres KSIĘGOWOŚCI. (Zakładanie ksiąg, bilansowanie i t. d.) 


Telefon: 155-93. 


Echa tygodnia 


Przemówienia p. wicepremiera Kwiatkowskie- 
go mają swą ustaloną i zasłużoną sławę. Być mo- 
że, że politycy lu i ówdzie wytykają p. wicepremie- 
rowi taką lub inną im niewygodną orientację po- 
lityczną, ale faktem jesl, że w opinii przeciętnego, 
szarego człowieka p. wicepremier uchodzi za czło- 
wieka o wielkej ruchliwości, śmiałości decyzji i 
szczęśliwie pomyślłanej przedsiębiorczości. Faktem 
jest. że od czasu objęcia przez p. wicepremiera u- 
rzędu Ministra Skarbu, stosunki na ul. Rymarskiej 
zmieniły się zasadniczo i Ministerstwo Skarbu prze- 
stało być jedna wielka centralą egzekucyj podatko- 
wych, a stało się kużnią wielkorzutnych koncepcji 
przebudowy gospodarczej Polski „in capite et in 
membris”. Faktem jesi wreszcie, że z nazwiskiem 
p. wicepremiera łączą się gigantyczne dzieła Pol- 
ski odrodzonej: Gdynia, Mościce i Centralny Okręg 
Przemysłowy. 

W ostatnim swym 
dzianym na otwarcie zwyczajnej sesji budżetowej 
a wysłuchanej chyba przez całą Polskę, p. wice- 


przemówieniu, wypowie- 


è 
premier zapowiedział wzmożenie tempa inwestycyj - 
nego w poslaci planu 15-lelniego, rozparcelowane- 
go na 5 trzylalek. Jeżeli plan ten zostanie w cało- 
ści zrealizowany, Państwo nasze uczyni niebywały 
skok ku wzorom wysoko - uprzemysłowionych kra- 
jów Europy zachodniej. W planie tym uwzględnio- 
ne sa bowiem bezmała wszystkie najważniejsze bo- 
lączki inwestycyjne Polski. Znajdujemy w nim i 
rozbudowę dróg i usprawnienie żeglugi i rozszerze- 
nie sieci kolejowej i budowę nowych miast i wre- 
szcie podniesienie gospodarcze wsi. 

Jeżeli jest coś niezupełnego w tym planie inwe- 
stycyjnym to jego strona finansowa. Realizacja ol- 
brzymich przedsięwzięć wymaga znacznych nakła- 
dów finansowych. Tymczasem Polska jest ciągle je- 
szcze biedna i ciągle cierpi na oslrą anemię kapita- 
łową. Pierwszy plan 3-letni zawiera wprawdzie po- 
stanowienie, upoważniające Ministra Skarbu do za- 
ciągania także pożyczki zagranicznej na cele sfi- 
nansowania inwestycji, ale wobec obecnych niesły- 
chanie trudnych warunków na światowych rynkach 
pieniężnych jest rzeczą conajmniej ryzykowną pró- 
bować przewidywać czy i kiedy Minister Skarbu 
mógłby wzgl. zechciałby z postanowienia lego zro- 
bić użytek. O wiele realniej przedstawia się zagad- 
nienie eksploatacji krajowego rynku pieniężnego. 
Niestety, w tej materii przemówienie p. wicepremie- 
ra nie zawierało zbyt wiele szczegółowych informa- 
cji. Nie wiemy czy i kiedy rząd zamierza odwołać 
się o pożyczkę do rynku wewnętrznego. Trudno tak- 
ze stwierdzić, jakie rząd żywi zamiary w odniesie- 
niu do polityki podatkowej. W swym przemówie- 
niu poświęcił p. wicepremier stosunkowo długi u- 


stęp rozważaniom historiozoficznym na temat skarg 
społeczeństwa w dawnej Polsce na rzekomo wyso- 
kie obciążenie podatkowe. Jakkolwiek więc p. wiec- 
premier nie zapowiedział wprost niczego, co by mo- 
gło upoważniać do snucia domysłów na temat praw- 
dopodobieństwa podwyżki obecnych ciężarów po- 
datkowych, to jednak nie sposób uchronić się od 
przeświadczenia, że historiozoficzne refleksje na te- 
mal niesłusznych skarg społeczeństwa na wysokie 
obciążenie podatkowe byłyby zbędne, gdyby nie 
kryła się za nimi chęć psychicznego przygotowania 
społeczeństwa na pewne pociągnięcia fiskalne w naj- 
bliższym okresie czasu. Trzeba z góry powiedzieć, 
że islnieje wiele okoliczności, klóre przyczyniają się 
do zwiększenia ofiarności płatniczej społeczeństwa 
na cele skarbowe. Wszelako okoliczności te mają 
charakter przede wszystkim polityczny i swymi kó- 
rzeniami sięgają w dziedzinę niebezpiecznych 
wstrząsów, jakich obecnie pełno jest w Europie. 
4 drugiej jednak strony trzeba uznać, że ewentual- 
ne podwyżki podatków, jakkolwiek miałyby swoje 
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uzasadnienie polityczne, to jednak nie mogłyby po- 
zostać bez ujemnego wpływu na ogólną sytuację e- 
konomiczną kraju, a na dalszą metę także na sy- 
tuację Skarbu Państwa. W ciągu 6 lat corocznych 
deficytów skarbowych poprzednicy p. wicepremie- 
ra Kwiatkowskiego na stanowisku Ministra Skarbu 
popełniali wciąż ten sam błąd, że deficyty skarbo- 
we, które miały swe Źródło w przeciążeniu podat- 
kowym próbowali usuwać drogą nakładania no- 
wych podatków na społeczeństwo. Wytworzyło się 
istne błędne koło, w którym przeciążenie podatko- 
we powodowało deficyt skarbowy, a deficyt inspi- 
rował ministrów do nowych ciężarów podatkowych, 
które z kolei znów pogłębiały deficyt. Tego rodza- 
ju wadliwa polityka fiskalna doprowadziła też do 
stanu, w którym Skarb Państwa wydawał codzien- 
nie o 1 milion złotych więcej, aniżeli wynosiły jego 
dochody. Dopiero Panu wicepremierowi Kwiatkow- 
skiemu udało się przerwać to błędne koło i uchwy- 
cić równowagę między dochodami a wydatkami 
państwowymi. Od 3-ch lat równowaga budżetowa 
jest faktem, a nie tylko ideałem. Ale niemniej nic 
przestała ona być nadal żelaznym programem p. wi- 
cepremiera, który właśnie w ostatnim przemówie- 
niu swym ponownie podkreślił niezachwianą wolę 
rządu w kierunku utrzymania tej równowagi. Gdy 
jednak w okresie 6-lecia gospodarki deficytowej rząd 
rozporządzał miliardowymi rezerwami skarbowymi, 
nagromadzonymi jeszcze w czasie pomyślnej ko- 
niunktury lat 1927 do 1930, które to rezerwy umo- 
zliwiły Skarbowi Państwa częściowo łatać dziury de- 
ficytowe, to obecnie sytuacja przedstawia się pod 
tym względem zgoła inaczej. Rezerw skarbowych nie 
ma żadnych, owszem Skarb Państwa dłużny jest 
wielu dostawcom dość poważne kwoty, natomiast 
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bieżąca równowaga budżetowa jest, niestety, zanad- 
to cienka i chwiejna, aby można było pomyśleć o 
gromadzeniu rezerw na lata „chude“. Jakikolwiek 
wstrząs, który może nastąpić także przez przeciąg- 
nięcie struny zdolności płatniczych społeczeństwa 
może zatem odbić się szczególnie ujemnie na rów- 
nowadze skarbowej i spowodować nawrót gospodar- 
ki deficytowej. 

Pan wicepremier postawił sobie jeszcze jeden 
cel. Jest nim uzdrowienie rynku pienięźno - kredy- 
lowego w Polsce. Uważamy, że gdyby udało się p. 
wicepremierowi zamierzenia swe w tym kierunku 
zrealizować i gdyby kraj nasz dysponował tak zor- 
ganizowanym rynkiem pieniężno - kredytowym, a- 
by zbędne stały się wszelkie zarządzenia reglamen- 
tacyjne, usztywniające stopę procentową — odpa- 
dłyby wszelkie dyskusje na temat metod sfinanso- 
wania inwestycji przez Państwo. Rząd mógłby bo- 
wiem w chwilach płynności finansowej rynku emi- 
lować pożyczkę, która miałaby charakter naprawdę 
dobrowolny i któraby nie psuła zanadto kursów in- 
nych pożyczek, notowanych na giełdzie. Ale w obec- 
nym czasie, gdy nie ma na rynku dosłownie ani jed- 
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nej pożyczki, której kurs równałby się przynajmniej 
wartości nominalnej, ewentualne wypuszczenie no- 
wej pożyczki, oprocentowanej choćby nie wyżej od 
dotychczasowych, musiałoby wywołać wrażenie 
sztuczności, a nie aktu, uzasadnionego sytuacją ryn- 
kowa. Akt taki stałby zatem w wyraźnej sprzeczno- 
ści z usiłowaniami, zmierzającymi do uzdrowienia 
rynku pieniężnego. 

Wszystkie te wątpliwości i zastrzeżenia nie po- 
trałią jednak naruszyć fali optymizmu, która zaw- 
sze udziela się krajowi, ilekroć p. wicepremier snu- 


PORADNIK DEWIZOWY 


Ustawodawstwo dewizowe jest tym działem 
prawa, który nasuwa w praktyce największe wąt- 
pliwości i niejasności wobec braku jednolitej ko- 
dylikaeji i płynnych przepisów ustawowych, któ- 
re ulegają wciąż zmianie ptzez okólniki wyda- 
wane przez komisję dewizową. Chcąc zadość u- 
czynić życzeniom wielu abonentów uruchamiany 
„Poradnik dewizowy«, w którym informować bę- 
dziemy o bieżącym ustawodawstwie dewizowym. 


Adw. dr. Ludwik Sternbach (Kraków). 
Pojęcie: 


ATRAMENT 


-  Olurło- 
MATADOR 


światowej sławy 
uznany przez wszysikich 

za najlepszy. 

Żądać wszędzie. 


je przed społeczeństwem obrazy Polski przyszłej, 
bogatej, rządnej, wolnej i sprawiedliwej dła wszy- 
stkich obywateli. J. D. 


zaś uproszony przez nas wybitny znawca prawa 
dewizowego udzielać będzie informacji na zapy- 
tania P. T. Abonentów. 

Zapytania nadsyłać do Redakcji 
>P. K.e z dopiskiem dla »Poradnika dewizowegoc. 

Zaznaczamy jednakowoż, iż odpowiedzi u- 
dzielane będą tylko na łamach >Przeglądu Ku- 
pieckieso«. 


należy 


»Handel zagranicznymi środkami płatniczymi« 


oraz „handel! złotem“ wg. nowego brzmienia dekr. dewizowego 


[IE 
de wyżej wymienione cztery rodzaje umów nie nasu- 
wają trudności przy interpretacji. — Wątpliwym jest na 


tomiast czy tego rodzaju umowy jak umowa o przechowa- 
nie, mnowa użyczenia, umowa ekspedycji, umowa przewo- 
zu, najmu, umowa o dzieło o ile przedmiotem umów tych 


są zagranicziie środki płatnicze lub złoto, są w myśl no- 
wego brzmienia Dekretu dewizowego zakazane czy też do- 


zwolone. 

Przy wszystkich umowach wyżej wymienionych nie na- 
stępuje ani nie ma nastąpić ani przeniesienie własności ani 
posiadania ale jedynie przeniesienia detencji. 

Z punktu widzenia czysto prawnego interpretując no- 
we brzmienie ust. 2, art. 1 oraz ust. 1, art. 6 Dekretu dew. 
stanąć należy na stanowisku, że Dekret dew. nie obejmuje 
tego rodzaju typu umów, w których wyniku następuje je- 
dynie przeniesienie dzierżenia zagranicznych środków płatni- 
czych lub złota. — Wobec tego wszystkie wyżej wymie- 
nione typy umów, byłyby zasadniczo dozwolone. Możliwą 
jednakowoż jest interpretacja przepisu tego nie z punktu 
widzenia czysto prawniczego, ale z punktu widzenia raczej 
życiowego, w którym to ostatnim wypadku nie rozróżni 
się pomiędzy posiadaniem. a dzierżeniem. Należy się oba- 
wiać, że praktyka pójdzie właśnie w tym kierunku choć 
interpretując w ten sposób pojęcie »posiadania« dojdzie 
się niekiedy do absurdu. I tak np.: w myśl definicji umo- 
wy o przewóz. przewoźnik podejinuje się przewiezienia rze- 
czy morzem lub wodami: śródlądowymi. Przewoźnikiem jest 
zatem też w myśl kod. handlowego tragarz na dworcu ko- 
lejowym. O ile np. zatem ktoś posiada złoto w sztabach 
w walizce, z która jedzie np. z jednego miasta do drugiego, 
to nie mógłby powierzyć tej walizki do przeniesienia z jed- 
rego wagonu do drugiego tragarzowi kolejowemu, wzęłęd- 
(lnie raczej nie mógłby tragarz kolejowy, wiedząc o zawar- 
tości walizki, przenieść ją z wagonu jednego do drugiego, 


albowiem w tym wypadku  nastąpiłoby zawarcie umowy 
o przewóz, w wyniku której nastąpiłoby przeniesienie po» 
siadania (w znaczeniu potocznym właściwie przeniesienie 
detencji) złota. Tak samo np. przy zawarciu umowy o dzie- 
lc, o ile np. właściciel sztaby złota dałby złotnikowi tę 
sztabę na to, by z niej wyrzeżbił jakąś figurkę, to złot- 
nikowi. o ile posiada zezwolenie na przeróbkę złota, nie 
wGlno by było przyjąć tej sztaby złota do przerobienia (wy- 
konania umowy o dzieło), albowiem w tym wypadku na- 
stąpiłoby przeniesienie posiadania w znaczeniu potocznym, 
(właściwie detencji) złota. Tak samo np. nie mógłby ku- 
piee spedytor podjąć się przesłania w imieniu własnym, 
ale na rachunek swojego klienta złota z jednego miejsca na 
drugie, nie możnaby użyczyć tj. dać w bezpłatne używanie 
lub teź wynająć tj. dać w używanie za zapłatą umówione- 
go czynszu np. monet złotych na wystawę nunizmatyczną, 
o ile wstęp jest bezpłatny, lub nie możnaby wydzierżawić 
tj. dać w używanie lub użytkowanie rzeczy lub prawa ma- 
jatkowego (albowiem odróżnić należy posiadanie prawa naj- 
mu lub dzierżawy od dzierżenia przedmiotu najmu lub dzier- 
żawy (np. monet złotych na wystawę numizmatyczną, o iie 


Kupując czekoladę mleczną lub deserową 


ATRI 


tm, À. PIASEGKI s. a. | 


znajdzie konsument w każdej tabliczce kartkę z objaśnieniem 
jak może otrzymać powieść F. A. Ossendowskiego 


„Pierścień z krwawnikiem* 


wstęp na tę wystawę jest płatny, — a wreszcie nie mo- 
Żnaby (co będzie miało w praktyce największe znaczenie 
i co może nastręczać największe watpliwości) dać na prze- 
chowanie (skład — depositum regulare lub irregulare). za- 
granicznych środków płatniczych lub złota, skoro w tych 
wypadkach następuje przeniesienie posiadania (w znacze- 
nin potocznym a w znaczeniu prawnym dzierżenie) tych- 
że przedmiotów. Rozumie sie, że zwłaszcza te pierwsze wy- 
padki wyżej tutaj wymienione są najbardziej rażące i słusz- 
samym wydaje się twierdzenie. że nie rozróżnienie między 
posiadaniem. a detencją przy intepretacji ust. 2, art. 1 oraz 
ust. 1, art. 6 doprowadziloby do absurdu. 

Zawarcie umowy poręczenia zostało wyraźnie uregu- 
lowane w art. 9 Dekretu dew., mocą którego udzielanie 
poręki za spłatę kredytów cudzoziemcom przez osoby fi- 
zyczne i prawne mające miejsce zamieszkania lub siedzi- 
bẹ w kraju jest bez zezwolenia zabronione. 


Tego rodzaju umowy jak umowa o pracę, umowa. zle- 
cenia, przekazu, umowa o pośrednictwie (umowa ajencyj- 
naj, umowa komisu, umowa co do gry i zakładu, umowa 
dożywocia. umowa spółki nie będą miały prawie nigdy nie 
wspólnego z dekretem dewizowym, to też na miejscu tym 
umów tych nie omawiam, zaznaczyć jednak zależy, że o 
ile łączyć się będą z przepisami Dekretu dew., umowy te 
interpretować należy zgodnie z interpretacja zasadniczych 
umów wyżej wymienionych. 


Zagadnienie prawa potrącenia, którego zagadnienie 
szczególnie lączy się ze specjalnym uregulowaniem w De- 
krecie dew., oraz w okolnikach K. D. uprawnień ekspor- 
terów, oniówię na: innym miejscu. 


Reasumujac. stanąć należy pod względem prawnym 
na stanowisku, że wyżej wytienione typy umów, a to u- 
mowa sprzedaży, umowa zamiany, umowa darowizny, u- 
nowa pożyczki, umowa o rentę, umowa przelewu i umo- 
wa zastawu, o ile przedmiotem tych unów są zagraniezne 
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środki płatnicze lub złoto, są zakazane. Natomiast umowy 
przechowania, użyczenia, przewozu, ekspedycji, najnu i 
dzierżawy są z punktu widzenia prawnego dozwolone; czy 
jednak praktyka pójdzie w tym samym kierunku jest rze- 
czą wątpliwą, gdyż obawiać się należy, że sądy zechcą in- 
terpretować pojęcie posiadania nie w sposób prawniczy 
(do czego mogłoby dać asumpt i to, że k. c. niem. nie zna 
rozróżnienia pomiędzy posiadaniem, a dzierżeniem), ale u- 
ważać będą pojęcie słowa >posiadaniee w taki sposób w 
jaki sposób nżywa sie tego siowa w życiu potocznym i nie 
bedą rozróżniać. czy w wyniku danej umowy nastąpiło czy 
ma nastąpić przeniesienie posiadania środków płatniczych. 
czy złota, czy też w wyniku danej umowy nastąpiło, czy 
też ma nastąpić przeniesienie dzierżenia (czyli deteneji! 
zagranicznych środków płatniczych czy złota; z ostrożno 
ści zatem należałoby przed zawarciem każdej, na końcu 
wymienionej. tego rodzaju umowy uzyskać zezwolenie Ko- 
misji Dewizowej. ; 


Obowiązek zawierania pisemnych „umów o naukę” 
z praktykaniami handlowymi. 


Niektóre przepisy prawa przemysłowego, zwła- 
szcza tyczące się stosunku pracodawcy do praco- 
biorcy, nie są wśród kupiectwa dostatecznie spopu- 
laryzowane, na skutek czego kupiectwo nasze w du- 
żym odsetku nie dostosowuje się do wyrażnych wy- 
mogów tychże przepisów; w wyniku tego z jednej 
strony popadają kupcy w stały konflikt z obowią- 
zującym ustawodawstwem, a z drugiej strony mo- 
ga choć zupełnie nieświadomie i bez złej woli 
narazić interesy powierzonych swych pieczy uczniów 
handlowych. 

Artykuł niniejszy ma więc na celu zarówno po- 
informowanie kupców jako prvncypałów o 
ciążących na nich obowiązkach wobec personelu 
sklepowego, jakoteż spowodowanie ich do położe- 
nia kresu tym przekroczeniom i spełnienie obowiąz- 
ku wobec podwładnego personelu. 

Artykuły 111 do 125 prawa przemysłowego nor- 


. 


mują kwestię „umów o naukę“ oraz „świadectw nä- 
uki“. Każdy kupiec, zalrudniający uczniów handlo- 
wych (subjektów), winien w ciągu I tygodni po vroz- 
poczęciu nauki ustalić w formie umowy pisem- 
nej — warunki nauki. Czas nauki liczy się od dnia 
jej rozpoczęcia u danego kupca a nie od dnia zawar- 
cia umowy pisemnej. Przy jej zawieraniu można i 
należy uwzględnić również czas nauki przebyty już 
u innego kupca. Jeżeli więc np. czas nauki ma trwać 
I lata, a dany subjekt 2 lata już praktykował u in- 
nego kupca, to jego obeeny pryncypał sporządzi u- 
mowę tylko na 2 lata nauki u siebie przebyć się 
mającej, zaznaczając w tejże umowie fakt uprzed- 
niego pobrania nauki przez 2 lata u innego kupca. 

Ustawodawca nie reguluje kwestii czasokresu 
trwania nauki (a zatem czy ma ona (rwać 2, 3 
wzgl. 4 lata). Praktyka unormowała jednak tę kwe- 
stię w ten sposób, że ilość lat praktyki handlowej 


uzależnia się od stopnia wykształcenia. I tak: Uczeń 
handlowy (suhjekt), który ukończył 4 klasy gimna- 
zjum posiada na lyle inteligencji, iż wystarczy mu 
2-lelnia praktyka handlowa, ażeby nabyć warunków 
kwalifikowanego pomocnika handlowego; po ukoń- 
czeniu 2 klas gimnazjum potrzeba mu na naukę 

łat praktyki, zaś uczeń, który ukończył jedynie szko- 
ły elementarne (tzw. normalne) wzgl. jedynie tzw. 


kursy dokształcające wieczorne potrzebuje -t-ch 
lat praktyki handlowej. 
Umowa winna być podpisana przez kupca 


(pryncypała) oraz przez ucznia. a jeżeli lenże jest 
małoletni: przez jego ojca lub opiekuna. Jeden e- 
szemplarz umowy należy wręczyć uczniowi lub je- 
go ojcu (opiekunowi), a na żądanie zarządu miej- 
skiego wzgl. inspektora pracy należy im umowę tę 
przedstawić do przejrzenia. Jeżeli kupiec jest człon- 
kiem Zrzeszenia przemysłowego (np. Krakowskiego 
Stowarzyszenia kupców) obowiązany jest odpis za- 
warlej umowy przesłać temuż Zrzeszeniu w ciągu 
dni 14-lu. Jeżeli kupiec jest członkiem zrzeszenia, któ- 
re własną uchwałą postanowiło, że umowy o naukę 
w przedsiębiorstwie członka zrzeszenia winny być 
zawierane przed tymże zizeszeniem, natenczas ku- 
piec taki obowiązany jest umowę z uczniem zawrzeć, 
przed swoją organizacją zawodową, która ma obo- 
wiązek przesłać jej odpis w ciągu 14-tu dni Izbie 
Przemysłowo - Handlowej. 

Do rzędu tych Zrzeszeń należy w Krakowie: 
Krakowskie Stowarzyszenie Kupców, klóre posiada 
drukowane formularze umów, bezinteresownie po- 
maga kupcom i ich personelowi przy wystawianiu 
tych umów, rejestruje je, przesyła Izbie P. H., i u- 
dziela wszystkich informacyj w tej materii. 

W związku z powyższym przypominamy, że nie 
wolno zatrudniać uczniów poniżej lat 15-tu, zaś przy 
zatrudnianiu uczniów tzw. „młodocianych“ t. j. od 
15 do 18-go roku życia winno być przedłożone pryn- 
cypałowi świadectwo ukończenia lat 15-tu (metry- 
ka), zezwolenie ojca lub opiekuna, dowód z wyko- 
nania obowiązku szkolnego (ukończenie szkół oraz 
uczęszczanie na tzw. kursy dokształcające), a wre- 
szcie świadectwo lekarza wskazanego przez inspek- 
lora pracy, że dana praca nie przekracza sił mło- 
docianego. 

Prawo przemysłowe wyszczególnia najważniej- 
sze części składowe umów o naukę, wylicza taksa- 
tywnie te przyczyny, które uprawniają obydwu kon- 
trahentów (a więc zarówno kupców jakoteż uczniów 
handlowych) do rozwiązania umowy w czasie jej 
trwania. 

Po prawidłowym ukończeniu nauki, pryncypał 
obowiązany jest w ciągu 8 dni wydać uczniom świa- 
declwo, slwierdzające przebyty czas nauki: Jeżeli 
zaś pryncypał jest członkiem zrzeszenia zawodowe- 
go (np. Krakowskiego  Slowarzyszenia Kupców), 
natenczas zarząd tegoż zrzeszenia obowiązany jest 


s na do podloge, AL 
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wydać uczniowi na podstawie otrzymanego od pryn 
eypała świadectwa z przebylego czasu nauki oraz 
szkolnych świadectw nauki dokształcajacej: „Świa- 
dectwo ukończenia nauki“. Zachodzi więc 
poważna różnica między świadectwem, wydawanym 
przez pryncypała (o „czasie nauki“) a świadectwem 
o „ukończeniu nauki, wydawanym przez zrzesze- 
nia zawodowe kupieckie. Jeżeli więc pryncypał nie 
należy do zrzeszenia zawodowego (Stowarzyszenia 
Kupców), natenczas uczeń nie może olrzy- 
mać „Świadectwo ukończenia nauki“, lecz tylko 
świadectwo stwierdzające przebyty czas nauki, wy- 
dane przez pryncypała. 

Jak na wstępie zaznaczyliśmy, jest obowiąz- 
kiem kupca zatrudniającego uczniów handlowych 
(pryncypała) zawieranie umów pisemnych z prak- 
tykantami handlowymi. Niespełnienie tego obowiąz- 
ku zagrożone jest grzywną do 1.000 zł. wzgl. aresz- 
tem do 14-tu dni. Jak się dowiadujemy, w najbłiż- 
szym czasie mają być w tych sprawach przeprowa- 
dzone kontrole urzędowe. 

Każdy kupiec, zatrudniający praktykantów han- 
dłowych jest moralnie obowiązany dbać o dobro i 
interesy swojego ucznia. Należy mieć na względzie 
możliwość obowiązku przedłożenia dowodu z „u- 
kończenia nauki“ w związku z zamiarem usamo- 
dzielnienia się obecnego ucznia handlowego. Żaden 
pryncypał nie powinien obarczać swojego sumienia 
karygodnym zaniedbaniem spełnienia ciążącego na 
nim obowiązku sporządzenia umowy o naukę, któ- 
reby mogło utrudnić lub nawet uniemożliwić w 
przyszłości egzystencję ludzką 

Celem więc spełnienia ustawowego obowiązku 
oraz w żywolnym interesie swych uczniów handło- 
wych winni kupcy, którzy dotychczas umów 0 na- 
ukę nie zawarli, zgłosić się bezzwłocznie w swoich 
slowarzyszeniach (w krakowie: w Krakowskim Sto- 
warzyszeniu Kupców, ul. Grodzka -10) celem załat- 
wienia tej sprawy. 

Celem udzielenia pomocy Członkom przy ukła- 
dzie umów o naukę, udzielenia im ewentualnych dal- 
szych wyjaśnień i d. Sekretariat Stowarzyszenia 
przyjmował będzie inieresentlów w dniach od 12— 
16 grudnia br. w godzinach od 7—8 wiecz. specjal- 
nie dła tych spraw. 

(h) 
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Dekret dewizowy a powrót kapitałów do kraju. 


j |] 7e i goers Jali- 
Na ten temat ciekawe uwagi zamieszcza „Poli 


tyka Gospodarcza“: 


Nie ulega wątpliwości, że repatriacja kapitałów 
jest rzeczą pożądaną i korzystną. Jest dowodem tra- 
ności zarządzeń gospodarczych rządu, jeżeli ich re 
zultatem jest dobrowolny powrót kapitałów do kra- 
ju. Jeśli chodzi o przymusową repatriację kapita- 
łów, trzeba się zawsze liczyć obok plusów z minu- 
sami t. j. z pogorszeniem szans dla otrzymania za- 
granicznych kredytów gospodarczych i z możliwo- 
ścią zarządzeń retorsyjnych. Dla. oceny trzeba więc 
przede wszystkim zdać sobie sprawę z wydajności 
finansowej nowych zarządzeń. 

Nikt nie wie, ile wynosi globalna kwota polskie- 
go majątku zagranicą. Oceniać można ją różnie, ale 
w kaźdym razie musimy odróżnić dwie kategorie kra- 
jów: 1) kraje wolno dewizowe; 2) kraje ograniczeń 
dewizowych, a w krajach wolnodewizowych jeszcze 
odróżnić majątek płynny, w postaci lokat w bankach 
i walorów dających się spieniężyć na giełdzie, od 
nieruchomości czy ruchomości posiadanych tam przez 
obywateli polskich. Wierzytelności hipoteczne i inne 
dłtgo terminowe zajmują stanowisko pośrednie. 

Otóż możemy stwierdzić paradoks, że najbardziej 
uchwytne są majątki najtrudniejsze do spieniężenia. 
A więc w krajach reglamentacji dewizowej, pioi- 
dze obywateli polskich w bankach są wiadome, za- 
rejestrowane i chętnie będą zgłoszone, ale bardzo tru- 
dno będzie je zrealizować. Obawiamy się, że na pró- 
bę transferu pieniędzy polskich z Włoch czy z Nic- 
miec, tamtejsza praca  zarcagowuaby takim samy:n 
oburzeniem, z jakim np. »Kurier Porauny« pisze o 
wycofywaniu przez kapitajistów zagranicznych kapi- 
tałów z Poski. Pieniądze te możnaby uzyskać tyl- 
ko w drodze rozrachunków clearingowych, a pienie- 
dzmi z clearingu za import z innych krajów wolno 
dewizowych zapłacić nie można. Jeżeli nawet na ra- 
chunku w jakimś krajn będziemy mieli znaczne na- 
leżności, będą to należności zamrożone i skutek ich 
będzie taki, że będziemy musieli czynić znaczne u- 
stepstwa dla importu z tych krajów, bo to będzie 
jedyna droga odzyskania zamrożonych pieniędzy. 
Nieszczęśliwym zbiegiem okoliczności kraje, stosują- 
ce zarządzenia dewizowe, nie mogą nam dostarczyć 
najkonieczniejszych dla naszego gospodarstwa su- 
rowców, ale importują do nas wyroby gotowe. 

W krajach wolnodewizowych najbardziej u- 
chwytnym majątkiem obywateli polskich będą nie- 
ruchomości, gdyż jawność hipoteki utrudnia ukrycie 
tej formy własności. Ale trudno przypuścić, żeby nic- 
ruchomości te dały znaczne płynne dochody, które 
mogłyby zasilić nasz bilans płatniczy. Samo rozpo- 
rządzenie przewiduje, że nieruchomości nie będą pod- 
legać przymusowemu skupowi. Można więc liczyć je- 
dynie na bieżące nadwyżki dochodów z nieruchomo- 
ści, ktore wyrażają się napewno kwotami skromny- 
mi. 


D 


PRADY 


Podobnie przedstawia się rzecz z udzialami w 
przedsiębiorstwach, z wyłączeniem akcji, mających 
kurs giełdowy. W tych przypadkach ukrycie udzia- 
łu jest rzeczą łatwiejszą. niż przy nieruchomościach, 
ale nawet przy ujawnieniu wpływy walutowe odpo- 
wiadać będą tylko zyskom, wyplacanym właścicie- 
lowi. i 
Najdonioślejsze znacznie ma oczywiście gotów- 
ka, konta bankowe i papiery wartościowe w takich 
krajach jak Anglia, Francja, Holandia, Stany Zjed- 
noczone i kraje skandynawskie. 

Istotnie pylanie brzmi: ile wynosi płynny me- 
jatek obywateli polskich w krajach, w których nie- 
ma ograniczeń dewizowych i jaka część tego majqt- 
ku wróci do kraju? Odpowiedź na to pytanie jest 
bardzo trudna. W prasie pojawiły się na ten temat 
najrozmaitsze, bardzo odbiegające od siebie oceny 
i oczekiwania. 

My ze swej strony uważamy, że możnaby preli- 
minować repatriację kapitałów na jakieś 50 mitio- 
nów złotych, osiągalnych przez realizację uchwytne- 
go majątku piynnego, podlegającego dekretowi. 


Nakręcanie koniunkiury a klimat gospodarczy. 


„Polonia* katowicka zwraca uwagę na koniecz- 
ność stworzenia odpowiedniego „klimatu“ gospodar- 
czego, o ile ma się zamiar „nakręcać* koniunkturę. 
Obecnie wobec oznak załamywanie się dotychczaso- 
wej prosperity uwagi jej są na czasie. Oto ich sedno: 

„Nakręcanie koniunktury można uważać za uda- 
ne wtedy, gdy sztucznie wywołamy wzrost dochodu 
społecznego pociągnie za sobą ożywienie prywatnej 
dzialalności inwestycyjnej. 

Skoro mąż stanu chce wywołać przychylny do sie- 
bie klimat, to winien nie słowem, lecz jakimś real- 
nym posunięciem gospodarczym przekonać opinię pu- 
bliezną, iż dąży do trwałej nie chwilowej poprawy 
sytuacji gospodarczej, iż nie zamierza kleszczami 
bezwzględnego interwencjonizmu zaciskać prywatnej 
inicjatywy. której rozwój jest jedynie trwałym na- 
kręceniem koniunktury. 

Hasło „enrichissez vous” rzueone ongiś we Fran- 
cji nie tylko dlatego stało się popularnym, że znaj- 
dowało oddźwięk w stałych dążeniach społeczeństwa 
do dobrobytu. alc dlatego równie, iż społeczeństwo 
francuskie miało namacalne dowody współdziałania 
państwa w jego prywatnej inicjatywie. 

Wspóldziałania a nie utrudniania”. 

Niestety, u nas nigdy nie było zrozumienia dla 
tego „klimatu“. U nas mimo wszelkich zapowiedzi 
ministerialnych stale panuje klimat etatystyczno- 
iiyterwencjonistyczny, zabijający wszelkie odruchy 
inicjatywy prywatnej. A bez współdziałania wszy- 
stkich obywateli nie ma mowy o istotnym podcią- 
snięciu gospodarstwa. 


PRZEGLĄD KUPIECKI 


Przedłużone godziny otwarcia sklepów 
w Katowicach. 


Stowarzyszenie Kupców G/Śl, w Katowicach podaje 
do wiadomości, że zgodnie z zarządzeniem Magistratn skle- 
py w Katowicach otwarte będą w sobote dnia 70 grudnia 
do godz. 20-tej, a w uiedzielę dnia II grudnia od godz. 
13-tej do !5-ej. 


Akcja kupiectwa na F. O. N. 


Celem przyspieszenia akcji zbiórkowej na Fundusz 0- 
brony Narodowej, Komitet Zbiórki na Dozbrojenie Armii 
przy Stowarzyszeniu Kupców GIŚl. w Katowicach zwraca 
się ponownie z apelem do Członków Stowarzyszenia o jak- 
najrychlejsze nadsyłanie podpisanych deklaracji. 

Komitet daje wyraz przekonaniu, że apel niniejszy od- 
niesie skutek i że kupey zrzeszeni w Stowarzyszeniu wy- 
każą należytą ofiarność na eele F. O. N. 


Warunki nadawania dyplomów honorowych 
i dyplomów uznania przez Izbę Przemysłowo- 
Handlową w Katowicach. 


"Na onegdajszym plenarnym posiedzeniu Izby Przemy- 
słowo - Handlowej w Katowicach uchwalono regutanim, 
dotyczący nadawania odznaczeń placówkom bądź też oso- 
bom zasłużonym w przemyśle i handu śląskim. 

Regulamin ten przewiduje odznaczenia dwn rodzai: 
dyplomy honorowe oraz dyplomy uznania. Dyplomy ho- 
norowe przyznawane są osobom i instytucjom o charakte- 
rze zawodowym z terenu wojewodztwa śląskiego, które ma- 
JĄ szczególne zaslugi w pracach lzby nad rozwojem prze- 
mysłu i handlu, bądź też w ciągu 25 lat prowadziły sa- 
modziemie. pod tą samą firmą przedsiębiorstwa przemy- 
słowe lub handlowe, cicszące się ogólnie wznawaną dobrą 
opinią. Ponadto dyplomy honorowe w myśl resulamivu, 
przyznawane są wystaweom biorącym udział w Targach 
Katowickich względnie innych wystawach śląskich, w tym 
wypadku, o ile przez swój udziuł przyczyniają się w wy- 
pitnym stopniu do podniesienia wartości pokazu i związa- 
nia odbiorcy śląskiego z producentem - dostawcą polskim. 


Zakładanie i nadzór księgowości 
Bilanse 
Poradnictwo 
buchalteryjno - podatkowe 


SLĄSKI 


zastępstwa lub subzastępstwa ewetn. 
z składem komisowym firm handl. 
lub przemysł. jakiejkolwiek branży 
na Małopolskę centralną. Zgłoszenia: 
„Pierwszorzędna siła”, poste-restante 
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Dyplomy uznania Izba wydaje pracownikom handlo- 
wym i przemysłowym oraz zrzeszeń gospodarczych, którzy 
nieprzerwanie przynajmniej przez 25 lat względnie 50 lat 
pracowali w jednym przedsiębiorstwie położonym w okrę- 
gu lzby. Krótkie przerwy w pracy, nie spowodowane wi- 
na pracownika. jak też zmianą właściciela i rodzaju przed- 
siębiorstwa oraz brzmienia firmy, nie stanowią przeszko- 
dy w ndzieianin odznaczenia, o ile obeczy przełożony po- 
stawi odpowiedni wniosek, a Izba uzna motywy w nim po- 
dane za uzasadniające wydanie dyplomu. 

Prawo składania wniosków przystuguje kupcom, prze- 
mysłowcom oraz zrzeszeniom gospodarczym, w zakres któ- 
rych wehodzi reprezentacja wiaściwej gałęzi handlu czy 
przemyslu. Wnioski pochodzące od osób, pragnących otrzy- 
mać cdznaczenia, nie będą rozpatrywane. 

Wniosek o nadanie odznaczenia winien zawierać: imię 
i nazwisko osoby względnie nazwę instytucji mającej ù- 
trzymać dyplom, dokładny adres, oraz krótkie uzasadnie- 
nie wniosku. charakteryzujące działalność na terenie pracy 
zawodowej. Wszystkie dane zawarte we wnioskach muszą 
być poparte odpowiednimi dowodami. 

Dyplomy, których koszty ponosi lzba, przyznawane są 
na wniosek Komisji Odznaczeniowej. Wręczanie zaś dyplo- 
mów następuje w sposób uroczysty. zasadniczo raz do roku. 

Nazwiska odznaczonych podawane są do wiadomości 
Plenarnego Zebrania Izby oraz publikowane w prasie co- 
dziennej i organie Izby -— Śląskich Wiadomościach Gospo- 
darczych. 


Biure 


Buchalieryjno -Rewizyine 
| P. DIAMANTA 


KRAKÓW. ULICA GRODZKA 1. 13. 
Teleisn Nr. 131-12 
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Pomoc Zimowa Bezrobotnym. 


Poniżej podajemy konta w P. K. 0. dla wpłat świad- 
czeń na Pomoc Zimowa Bezrobotnym w Katowicach: 

Wojewódzki Obyw. Komitet Z. P. B. w Katowicach 
Nr. 300.570, 

Powiatowy Obyw. Komitet. Z. P. 
NBOS 

Miejski 
Nr 300579. 

Blnkiety P. K. O. otrzymać można w lokalnych Ro- 
mitectach P. Z. B. przy czym zaznacza się, że od powyż- 
szych wpłat P. K. 0. nie będzie pobierała żadnych opłat. 


b. w Katowicach 


Obyw. Komitet Z. P. R. w Katowicach 


Zarazem prostuje się, że normy dla przedsiebiorstw 
handlowych lej kategorii wynoszą przy obrocie ponad 
2.000.000 zl. — 1 promile, zaś w drugiej kategorii han 
dlcwej przy obrocie ponad 100.600 zł. również 1 promille. 
a nie 1 procent — jak to mylnie podano w numerze 42 
> Przeglądu Kupicckiego«. 

Stowarzyszenie Kupeow G/SI uprasza tą drogą wszy- 
stkich członków o pumktualne wpłacanie świadczeń na Po- 
moc Zimowa i nie wątpi, że wszyscy zrzeszeni kupcy w ča- 
lej rozciągłości do tego się zastosują. 


Bez komentarzy. 


W numerze »Polski Zachodniej 
czytamy p. t. 
co następuje: 


z dnia 3 grudnia 1938 
Pikietawanie sklepów niechrześcijańskich 


„W związku że zbliżającymi się świętami Bożego Na- 
rodzenia daje się już zauważyć na terenie Zagłębia Dą- 
browskiego wzmożony ruch w składach wszystkich nica 
mal branż. Okazuje się przy tym, że znaczny jeszcze odse- 
tek ludności polskiej nie przestrzega obowiązku popiera- 
nia handlu. wskutek czego dziesiątki tysięcy złotych przi 
chodzi w ręce elementu nam obcego a często i wrogiego. 


Aby ustrzec kupujących Polaków przed zaoparry- 


waniem się w firmach niechrześcijańskich sosnowiecki od- 
dział Związku Polskiego zorganizował pikietowanie szeregu 
członkow. Rozpoznać ich 


firm Żydowskich przez swych 


można po zielonych opaskach z napisem »Związek Polskie, 
noszonych na rękawach. Posterunki te informują publiez- 
ność polską, że właściciel danego składu nie jest Polak. 
Akcja podjęta zostala od czwartku bież. tygodnia, wywo- 
lując silną konsternację wśród kupiectwa żydowskiego. 

Akcja, którą rozpoczął Związek Polski powinna sie 
spotkać z poparciem społeczeństwa polskiego.” 


Sezon nie dopisuje. 

Kupcy różnych branż w Katowicach żalą się, że spo- 
wodu niedopisania sezonu ponoszą straty. Ze względu na 
utrzymująca się pogodę. brak śniegu i mrozu, branże try- 
kotażówa, kontekcyjna, futrzarska, obuwiana, częściowo 
tekstylna. opałowa i inne mają mniejsze utargi i stosunko- 
wo znaczne zapasy niesprzedanych towarów. 


KRONIKA GORLICKA 


Ukonstyluowanie się Wydziału Związku Kupców 
i Przemysłowców w Gorlicach. 

Onegdaj odbyło się Walne Zgromadzenie Zwią- 
zku, na którym wybrano Wydział w następującym 
składzie: 

Prezes: Maurycy Blech; Wiceprezes: Holländer 
Adolf; Skarbnik: Dyr, Uilman Szymon; Sekretarz: 
Derszowiez Zachariasz; Członkowie: Garfein Men- 
del Leizer, Pinkas Izak, Racker Mendel, Roth Mi- 
chał Markus. Rubin Dawid; Komisja Rewizyjna: 
Blum Meilech. Frand Abraham, Landau Palliel. 

Nowowybrany Wydział przystąpił do energicz- 
nej pracy; celem ożywienia działalności organizacyj- 
nej, wynajęto nowy lokal dla Związku przy ul. Pic- 
karskiej 8 w domu p. Stengla. 

Sekrelarial Związku czynny jest dla członków 
codziennie z wyjąlkiem świąt od godz. 19- -21. 
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S. A. 
EKSPEDYTORZY 
Oddziażw KRAKOWIE 


Transporty 

lądowe, zamorskie 
cienie, ekspedycja, 
MAaSAZYROWARIE, 
ładunki zbiorowe, inkaso, 
przeprowadzki w wozach 
mebiowych oraz przewóz 
towarów samochodami 
ciężarowymi. 


JJ 
BIURA: 


ulica Floriańska L. 4. 
Telefon 173-03 i 114-78 


MAGAZYNY: 
ul. Długa 72. Tel. 130-69 


Cena świadectw przemysłowych na r. 1939 
potrącalna z podatku przemysłowego. 


w brzmieniu 
wprowa- 


Ustawa o podatku obrotowym 
z 4 maja 1938, Dz. U. Nr. 54, poz. 292 
dza szereg zmian w dziedzinie świadectw przemy- 
słowych. Zmiany zasadnicze wejdą w życie 
dopiero od roku 1940, podczas gdy na rok 1939, bę- 
dą na ogół obowiązywały dotychczasowe przepisy, 
a zalem: na rok 1939 trzeba będzie jeszcze Świade- 
ctwa przemysłowe („patenty“) wykupić. 

Różnica jednak między rokiem 1939 a latami 
ubiegłymi polegać będzie na lym, że część ceny 
świadectwa przemysłowego zostanie potrącona z p0- 
datku obrotowego, przypadającego za tenże rok 1939 

Jaka część zostanie potrąconą? 

Wiadomo, że w łącznej cenie świadectwa prze- 
mysłowego mieszczą Się: 

a) należność państwowa (zasadnicza), 

b) 15-procentowy dodalek, 

c) dodatki na rzecz szkolnictwa, samorządu go- 
spodarczego i gminnego. 

Na przykładzie wygląda to następująco: 

W miejscowości |-szej klasy, a więc: (Kraków, 
Lwów, Kalowice, Poznań ild.) swiadeclwo przemy- 
słowe kat. H. kosztuje zł. 640.50. W cenie tej miec- 
szczą się: 

a) zł a550== lij. 
nicza), 

b) zł. 49.50 15-procentowy dodatek, 

c) zł. 231. dodatki (szkolniciwo i samorządy). 

Inny przykład: W miejscowości ll-giej klasy 
(Tarnów, Biała, Nowy Sącz, Rzeszów itd.) cena 


należność państwowa (zasad- 


świadectwa przemysłowego ll-giej kategorii wyno- 
si łącznie zł. 199.50, na to składa się: 


BIURO 
BUCHALTERYJNO-REWIZYJNE 
WILHELMA SOKOLERA 


KRAKÓW 
Pomorska 8 Telefon 180-98. 


Zakładanie i nadzór księgowości 


Bilanse — Sprawy buchalteryjno-podatkowe 


Organizacja nowoczesnej księgowości przebitkowej 
«DEFINITI YV” 


a) zł. 270, 
b) zł. 10.50 


c) zł. 180. 
dy). 


należność państwowa (zasadnicza) 
l5-procentowy dodatek, 


dodalkt (szkolnictwo i samorzą- 


Olóż z pocztku obrotowego potrąci się tylko 
ię część ceny świadectwa przemysłowego, która o- 
bejmuje należność państwową (zasadniczą) wraz z 
15-proceniowym dodatkiem. Na powyższych przy- 
kładach wypadnie, iż płalnikom podatkowym, pro- 
wadzącyni przedsiębiorstwa ze świadectwem prze- 
mysłowym lIl-giej kal. potrąci się w Krakowie: 
379.50 zł (380 i 1.50). a w miejscowościach kla- 
sv M. zł. 310.50 (270 i 10.50). Na końcu niniejsze- 
go artykułu podajemy potrącenia, przypadające na 
handel w miejscowościach — wszyslkich 4-ch klas 
wedle poszczególnych kategorii. 


Wszystkie modele odbiorników radiowych 
przodujących iirm krajowych i zaśranicznych 


poleca największy skład 

FACHOWA FIRMA [em gy 
RADIOWA „MA NTE NI A 
Kraków, Starowiślna 1, telef. 178-77 
Demonstracje bez obowiązku kupna! 


Fachowa i solidna obsłuśa! 


W jaki sposób następywać będzie potrącenie? 

Potrącalnych kwot nie będzie się jednorazowo 
odpisywało, lecz ratami. kupcom, prowadzącym 
księgi handlowe i wpłacającym podaiek w formie 
zaliczek miesięcznych, potrącać się będzie przy każ- 
dej zaliczce 1/16 część potrącalnej ceny świadectwa 
przemysłowego (a zatem nie 1/12 lecz 1/10). Kup- 
com, nieprowadzącym ksiąg potrącać się będzie od- 
nośne części ceny świadectwa przemysłowego po 1/4 
części od każdej zaliczki kwartalnej na rok 1939. 
Różnieę w ten sposób powstałą potrąci się przy ui- 
szczaniu należności ustalonej przy wymiarze podał- 
ku obrotowego za rok 1939. A zalem: kupcowi pro- 
wadzącemu księgi handlowe potrąci się resztujące 
2/12 w l-szym półroczu 1940 przy doręczeniu naka- 
zu płalniczego na podalek przemysłowy za rok 1939. 
a nieprowadzącemu ksiąg: przy wpłacaniu różnicy 
między zaliczkami kwartalnymi wpłaconymi w cią- 
gu r. 1939 a wymiarem, dokonanym nakazem pła- 
tniczym za tenże rok. 

Do dziś dnia nie ukazało się rozporządzenie wy- 
konawcze do ustawy o podatku obrotowym wobec 
czego szereg kwestii zostaje otwartych. Z interpre- 
tacji ustawy oraz z projektu rozporządzenia wyk. 
wynika jednak, że kupcy, nie opłacający podatku 
przemysłowego od obrotu (eksporterzy, kupcy han- 
dlujący wyłącznie lowarami scalonymi jak: cement, 
zapałki, ocel, cukier, wyroby monopolowe, drożdże), 
nie będą korzystali w roku 1939 z żadnych ulg w for- 
mie potrąceń. 

Jaka kwota będzie potrącona w poszczególnych 
klasach miejscowości? : 


Kateg. Klasa I Klasa II Klasa III Klasa IV 

I 2500—  2300—  2.500.- 2.300. - 

II 37950 31050 230. 141950 
1 I 18975 15525 115. 7475 
Hl 7475 5730 406. 28'75 
t III D7 28:75 2o 1-38 
IV 2875 23.4 14:25 1150 
1h IV 14:38 1150 BAON 575 
Va 5450 5750 37:50 57:50 
V-b 17'25 1725 16:25 1725 


BIURO BUCHALTERYJNO-REWIZYJNE 
LEOPOLDA GOLDSTEINA 


Kraków, ul. Starowiślna 86. — Tel. 174-36. 


organizuje biura, zakłada księgi, bilansu je, przeprowadza rozliczanie spólników 


Jeszcze o ulgach podatkowych 
dla właścicieli nieruchomości. 


Minister spraw wewnętrznych ogłosił następującej tre- 
ści ważny dla wlaściciełi nieruchomości okólnik (Dziennik 
Urzędowy Nr. 29): U ZA 


Na skutek interwencji min. spraw wewnętrznych, min. 
skarbu polecilo swym organom inspekcyjnym, aby w toku 
lustracji instruowały władze skarbowe niższych instancyj, 
w kierunku stosowania ulg podatkowych do tych właści- 
cidi nieruchomości, których zdolność platnicza osłabła. przez 
poniesienie nieprzewidzianych kosztów przy remoncie do- 
mów. 

W związku z tym ministerium spraw wewnętrznych 
prosi o spowodowanie, by powiatowe władze administracji 
cgólnej wydaly zaświadczenia o wykonaniu robót. mają- 
cych na celu podniesienie ctestycznego wyglądu osiedli, 
tym właścicielom nieruchomości, którzy te roboty w roku 
hicżącym należycie wykonali i którzy o wydanie takiego za- 
świadczenia do wspomnianych władz się zgłoszą. Zaświad- 
czenia winny być należycie ostemplowane. 

Min. skarbu wydało odpowiednie zarządzenie. Ulgi 
wspomniane mogą być udzielane dopiero po dokonaniu wy- 
miaru podatku, na skutek podań podatników, przy czym 
urzędy skarbowe mogą w ciągu tego sumego roku budżelo- 
wego wmarzać należności podatkowe lub ich część do kwoty 
260 zt., izby skarbowe zaś — do 25.000 zt. 

Dla nzyskania takiego zaświadczenia ud starostwa, po- 
trzebne jest otrzymanie przed tym szczegółowego zaświad- 
czenia od sołtysa lub gminy wiejskiej, o tym, że właściciel 
domu miał nakazane wykonanie robtó, mających na ceiu 
podniesienie estetycznego wygladu i że roboty te w roku 
bieżącym wykonał należycie. 


Zwolnienie eksportu do Gdańska od podatku 
obrotowego. 


Ostatnio poruszaliśmy sprawę traktowania podatkowe- 
go wywozu do W. M. Gdańska na równi z eksportem poza 
granice celne Polski. Jak wiadomo samorząd gospodarczy 
zgodnie wypowiedział się za celowością zwolnienia wywo- 
zu do Gdańska od podatku obrotowego, tym ; bardziej, że 
wywóz z Gdańska do Polski z takiego zwolnienia korzysta. 

W związku z tym, będący obecnie w opiniowaniu pro- 
jekt rozporządzenia wykonawczego do ustawy o podatku 
obrotowym w § 20 przynosi przepis, że »za eksport uważa 
się wywóz surowców, pólwyrobów i wyrobów gotowych 
poza granice celne Państwa oraz na obszar Wolnego Mia- 


sta Gdańska«, 4! „a 


Podatki zapłacone za poprzednie okresy. 


Odliczeniu w myśl art. 10, par. 5, ustawy o podatku 
dochodowym od ogólnego dochodu faktycznego, poniesio- 
nych w miarodajnym okresie podatków nie stoi na przesz- 
kodzie fakt, iż dotyczą one poprzednich a gospo- 
darczych. E 

WyGókE N. i AZ 1 G EESE Rej 642/37 i 1798/37. 

Według art. 10, pkt. 5 ustawy o państw. podatku do- 
chedówyni od podlegającego podatkowi dochodowemu do- 
chodu płatnik może odliczyć sumę bezpśrednik podatków 
państwowych i samorządowych, przymusowych lub ustawo- 
wych świadczeń pieniężnych oraz bezpłatnych świadczeń 
przymysowych innego rodzaju na cele publiczne, z wyjąt- 
kiem państwowego podatku dochodowego i innych szcze- 
zółowo wyliczonych. W powołanym przepisie podatków 
ND. 
stii, czy odliczeniu od dochodu w myśl art. 10 pkt. 5 usta- 
wy o państw. podatku dochodowym podlegają tylko podat- 
ki. dotyczące okresu, objętego płaconym podatkiem docho- 
dowym — czy też płatnik odliczyć może od dochodu wszy- 
stkie kwoty podatków uiszczonych w okresie podatkowym, 
choć odnosiły się one do lat poprzednich. N. T. A. zajął sta- 
nwisko przychylne dla płatnika i uznał, że odliczeniu od 
dochodu podlegaj wszystkie wymienione w art. 10 pkt. 5 
ustawy o państwowym podatku dochodowym podatki, je- 


Struktura organizacyjna handlu 
wewnętrznego w Polsce. 


Dzięki badaniom magistra nauk ekonomicznych i głó- 
wnego instruktora kształcenia. zawodowego kupieckiego w 
Ministerstwie Oświaty, Jana Chodorowskiego, otrzymaliśmy 
pierwsze systematyczne zestawienie form handlu wewnę- 
trznego. opublikowane przez lzbę Przemysłowo - Handlo- 
wa w Warszawie. 

Na pierwszym planie stoją przedsiębiorstwa jednostko- 
we. Chodorowski ustala liczbę tych przedsiębiorstw w przy- 
bliżeniu na 300.000 do 370.000, czyli na 70—80 proc. ogól- 
nej liczby przedsiębiorstw. Badania »Międzynarodowej Iz- 
by Handloweje na temat struktury handlu detalicznego z 
rcku 1928 podawaly dla Polski cyfrę 985—99,5 proe. udzialu 
przedsiębiorstw jednostkowych w obrotach ogólnych dla 
Angli 72—76 proc. dla Stanów Zjednoczonych 50—60 proc. 

W świetle tych danych przedsiębiorstw jednostkowe 
okazują się panującą formą handlu w Polsce, co właśnie 
nadaje handlowi wewnętrznemu swoiste oblicze jednostron- 
ności form. Z faktem tej jednostronności trzeba będzie się 
pogodzić jeszcze w ciągu dlugiego okresu -czasu. Dlatego 
też wysiłki racjonalizacyjne iść muszą w kierunku podnie- 
szenia na wyższy poziom formy jednostkowego sklepu. 

Liczbę domów towarowych podaje Chorodowski na 22, 
zaznacza jednak, że według opinii rzeczoznawców w tej 
dziedzinie zaledwie kilka domów towarowych odpowiada 
swoją organizacją domom towarowyn: w znaczeniu zachod- 
nio - europejskim. Słaby, wprost znikomy rozwój tej for- 
my handlu w Polsce, odgrywający tak wielką rolę w Niem- 
czech. Francji, Stanach Zjednoczonych, tłumaczy autor bra- 
kiem kapitału, na założenie bowiem jednego domu towaro- 
wego potrzeba ok. 5 milionów zlotych. Największy dom to- 
warowy w Polsce znajduje się w stolicy, prowadzi 51 dzia- 
łów towarowych 1 zatrudnia około 500 pracowników. 

Wyższą formą handlu, która odgrywa już pewną rolę 
w handlu wewnętrznym Polski, są sklepy wielooddziałowe. 
Ich liczba wala się od 5 do 6 tysięcy, prawie 2 tys. przed- 
siebierstw przemysłowych i handlowych prowadzi takie 
sklepy. Występują one najczęściej na terenie Warszawy 
i województw zachodnich. Sklepy spółdzielcze, których licz- 


A. w cytowanym wyroku zajął się rozwiązaniem kwe- 


BERSON- 


SKÓRA GUMOWA; 


prawdziwi przyjaciele szewcaą.a 


be »Spóldzielczy Instytut Naukowy« podaje ma 1.500, zali- 
cza Chorodowski do tych sklepów wielooddziuowych. Au- 
ter zaleca sklepy wielooddziałowe jako bardzo dla Polski 
odpowiednią formę organizacyjną handlu. Szczególną uwa- 
ge zwraca przy tmy na możliwość rozwoju tej formy na 
drodze tworzenia t. zw. dobrowolnych spółek wielooddzia- 
lowych, które pozwalają  kupiectwu korzystać z dobro- 
dziejstw tej formy organizacyjnej, przy jednoczesnym za- 
choówaniu tytulu własności do swego majątku. 

Liczbę sklepów fabrycznych ustala autor wymienio- 
nych badań na 1.000 do 1.500. Rozwój tych sklepów tłu- 
maczy momentami koniunkturalnymi i przewiduje ich spa- 
dek w miarę poprawy warunków płatności w handlu. Skle- 
pów jednolitych cen jest w Polsce zalewie kilka, liczba au- 
tomatów do sprzedaży jest wprost znikoma, liczba domów 


wysyłkowych, legalnych i handlowo zorganizowanych jest 
bardzo niewielka, sprzedaż przez pocztę również się nie 


przyjęła. 

Na zakończenie omawia antor sprawę straganów i sza- 
cuje liczbę osób. stale i zawodowo trudniących się han- 
dlem targowym na 60 do 70 tysięcy zarejestrowanych i 
kilkanaście tysięcy niewykupionych świadectw przemysło- 
wych. 


P. T. Abonenci „Przeglądu Kupieckiego* oraz 
Członkowie Krak. Stowarzyszenia Kupców mogą 
otrzymać zniżki na nowy sezon 1938/39 do kina 
„Wanda“ w Adm. „Przeglądu Kupieckiego'. 


sz) 


TECHNI 


Dr. Samuel Stendig 


Dyrektor Żyd. Szkoly Adm.-Iandl. w Krakowie. 
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Reklama w Anglii. 

Reklama londyńska wysila się na wszystkie sposoby. 
by przykuć uwaśę przechodnia. który nigdy nie ma czasu 
i na którego dzidłają tysiace reklam równocześnie. Dla- 
tego prześcigają się przedsiębiorstwa w pomysłach rekla- 
mowych. w sposobach. a zarazem w wydatkach na rekia- 
me. Slogany prześcizaja się w zwięzłości i trafności. Za 
dobry slogan, dobry napis, można w Londynie dużo zaro- 
bić. Reklama obrazowa wyrugowala każdą inną. nie dzia- 
lającą na poglad. W Londynie opiera się ona jaknajściślej 
ua psychologii. Dostosowana jest oczywiście do miejsca i 
potrzeby, do gatunku towaru i odbiorcy. Gdy jedziesz po- 
ciągiem, widzisz napisy olbrzymie, by je można przeczytać 
podczas biegu pociągu. To samo dotyczy kolci podziemnej. 
Na stacjach jest wielkość reklam i rodzaj pism inna. Inna 
też jest reklama, gdy jedziesz eskalatorami z stacji pod- 
ziemnej kolei na poziom ulicy, inna. gdy siedzisz w wa- 
gone Undergroundu. 

Jak m nas. tak i law są pewne przedsiębiorstwn. któ 
re się silnie. wszędzie 1 ciągle reklamują. Np. Persi. Na 
parkanach i specjalnych miejscach widać ogromnej wielko- 


ści plakaty 5x2 i slogan »Persil washes whiitere, a obok 
napisu olbrzymi obraz: wśród namalowanych owoców wi- 
dzisz. na olbrzymim plakacie. rzucające się w oczy slowa 
Heinz Salad 

Black £ Withe 


na. obliczona 


Cream and Mayonnaise Yon are right 
i wielka Haszka wodki. to reklama in- 
na tych. których jedno tylko razi: wyseki 
podatek od whisky. »Whaf we want is Wafneyse to 


gan popularnego browaru angielskiego. 


slo- 
Piekny Kodak. 
ładna twarz, wielkości naturalne. i słogan: »Thy come om 


best on Kodak«. to reklamuje znakomicie ten aparat fo- 


REKLAMY 


Unikniesz 


nie potrzebnych a niestety częstych 


kłopotów podatkowych 
stosując od l-go stycznia 1939 r. 
jednozapisową księgowość przebit- 
kową z dziennikiem oprawionym 


(System i nazwa prawnie zastrzeżone) 
Około 507/, oszczędności czasu pracy 
Informacje: 


A. BORNSTEIN 


Biuro Buchalteryjno-Rewizyjne 
mni zicc" PA 
H Bielsko, Kolejowa 15. Tel. 11-89 


Język angielski upraszcza odniesienie się w reklamie 
do strony. dlatego lwia część reklamy zwraca się do klien- 
la na »ty«. Np. 
któryby nie mówil o korzyści klienta. Pierwszą część zda- 


Tea revives yous. Nie znajdziesz plakatu. 
nia wypelniają słowa. zwrócone wprost do czytelnika.  ześć 
denga uzasadnia treść części pierwszej. Np. »Ask for Nest- 
les Milk. tor, 
wania mleka Nestla. 


fu następuje podkreślenie korzyści z uży- 


Wykorzystanie miejse dla rekkuny jest tak różnorodne, 
sposobów reklamy jest w Londynie tyle. że nie sposób to 
ująć w jeden wwtykul. Bo kupiec czy fabrykant w Anglii 
wie. że »reklama jest dźwignią handlu. Rekl-muje się 
więc zawsze i wszędzie, reklamuje sie masowo. Oczywiście 
jw nocy. neonami, przerożnego kształtu i koloru. Na Pi- 
cadilly Cireus. w City (ulica ta to oko światu), całe domy 
zalane są neonami. Na takim placu jest jasno jak w dzień. 
a co sekundę migają inne światełka, przebiegają coraz to 


p Każdy kupiec załatwia inkaso weksli przez 
Spółdz Bank Kupiectwa Krakowskiego Grodzka 40. I. p. 


tograliczny. Albo: silny chłop i napis lukoniczay: »Bread 
for energy, albo pytanie »Somebody ill? Brands essener 
i fotografia kobiety, z flaszeczką aptekarska. 

Nie spotkalem uigdzie reklamy bez sloganu. iepiej lub 
mniej udanego, reklamy bez pierwszorzędnego obrazu. M 
jak trafne są te slogany. np: >0xo Beef in Briefs. możesz 
to nawet z aeroplanu odczylać, bo krótkie, wielkie, a przy- 
tym wielomówne. Resztę nzupelnia typowy obraz: glowa 


wołu. 
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nowe auta świetlne. O 12 w nocy Londyn tonie jeszcze 


w neonach. czerwonych przeważnie, oczywiście w pewnych 
Oxford i 


kezentstrect. Na Trafalgar Square jedyny Nelson. wyso- 


miejscach w City, szczególnie na Ńtrandzie, na 
ki smukły. stoi cienmy. dekola niego ten ruchliwy i słyn- 
ny plac w centrum Londynu wyglada jak jedna wielka 
luna czerwonego neonu. Oświetlenie reflektorami niektórych 
domów stanowi reklamę dla siebie, bardzo efektowną a 


zarazem dyskretną. 


Czy jest tańsza i lepsza reklama 
od dobrze urządzonej wystawy? 

W poszukiwaniu zbytu dla swych towarów, posługują 
sie kupcy różnymi środkami reklamy. starając się zwró- 
cić uwagę na ich sklep. 

Wielu jednak naśladuje wysilki firm, które starają się 
reklame nezynić powszechną, stosując np. ulotki, reklamę 
ruchomą itp., zapominając o tym, że prosty i tani środek 
reklamy, jakim jest okno wystawowe. nie został należy- 
cie lub wogóle wyzyskany. Jakże inaczej przedstawiają się 
te sprawy zagranicą! Okno wystawowe jest wszystkiem, 
nawet dla ubogiego kupca. Zdarza się niejednokrotnie, że 
duże, ze smakiem urządzone okno przedstawia prawie ca- 
łv towar. znajdujący się w sklepie. 

U nas pod tym względem kupiectwo nie docenia zna- 
czenia wystawy. Widzimy okna nadające się dla celów re- 
klumowych zakurzone. zaniedbane, towary niczmieniane od 
szeregu miesięcy. „4 przecież okno wystawowe, to legity- 
macja kupea ua zewnatrz. Okno wystawowe powinno Wye 
interesujące dla kupujących, czyste tak na zewnątrz. jak 
i wewnątrz. 

Ażeby okno uczynić interesujące, trzeba w urządzenie 
wystawy włożyć prace i myśl. Okno wystawowe nie może 
hyć ukladane bezmyślnie, kupiec powinien wykorzystać ea- 
lą swoją nmiejeętność i wszystkie swoje spostrzeżenia o u- 
podobaniach kupujących. Zagranicą przeprowadzono na ten 
temat wiele studiów jak dekorować. jak oświetlać, jak zwra- 
cać uwagę kupujących. 

Ze swej strony pragniemy zwrócić jeszcze uwage na 
cświetlanie okien. Okna w naszym mieście są oświetlane 
przeważnie źle. Widzi się okna tak oświetlone, jak gdyby 
kupiec chcial odstraszyć oglądających wystawy. Okna są 
cźwietlane skąpo. Żaden z kupców nie zadał sobie trudu. 
by obliczyć ile też kosztuje go oświetlenie wystawy, a ile 
kosztowałoby vo oświetleróe dobre. Teraz gdy dnie krót 
kie. gdy największe nasiienie kupujących przypada na go- 
dziny wieczorne, należy zrewidować sposób zawatrywania 
się na wystawę. jej urządzenie i oświetlenie. Należałoby 
zastanowić się. ezv nie zostawić oświetlonych wystaw po 
sodzinie 7-mej. Przecież wystawa może zyskiwać odbior- 
ców nawet wtedy, dy kupiec odpoczywa w domu. 

W rozmowach z kupcami słyszy się zdanie: » Poco wy- 
stawy oświetlać i odslaniae do godz. 10-tej wieczorem, kie- 
dy i fak mało ludzi chodzi po ulieache. Należałoby odpo- 
wiedzieć: »Wieczorem chodzi po ulicach mało ludzi właś- 
nie dlatego, gdyż wystawy nieoświetlone czynią ulice smu- 
tnymi. niezajnmjącymi, a niewielu tylko ludzi lubi marzyć 
do księżyca«, Tak! Kraków jest smutny wieczorem. Przej 
dzie się nieraz cale ulice, nim zobaczy się wystawę otwar- 
tą i oświetloną. Ale widzi się równocześnie zainteresowa - 
nie tą wystawą nawet w późnych godzinach nocnych. 


CERENA PAROWA | | 


Parówka, ubikacja z gorącym powietrzem, 
baseny - ciepły i zimny, nasiadówki, 
natryski, ciepłe i zimne. 


NATRYSKI 


cieple i zimne, w oddzielnych kabinach 


dla Pań i Panów 


RESTAURACJA 


HOTELU FRANCUSKIEGO 
KRAKÓW 


UL. PIJARSKA 15 TELEF. 216-59 
Wydaje obiady po zł. 2- 
Bufet zimny 


obficie zaopatrzony. 
Przyjmuje zgłoszenia na uczty weselne 
i przyjęcia. 
ceny niskie. 


Możliwości eksportowe. 


Bliższe informacje w poniższych sprawach uzyskać 190- 
żna w Państwowym Instytucie Eksportowym. Przy zgłosze- 
niu należy powolać się na odnośny numer. Firmy, które 
nie pozostawały dotychczas w bliższym kontakcie z Insty- 
tutem, winny uadesłać jednocześnie swe referencje. 

Różne. Firma agenturówa w Indiach Bryt. interesuje 
się importem z Polski towarów włókienniczych. wełnianych 
i bawełnianych. dykt różnego rodzaju, rur wodnych i ga- 
zewych oraz przewodów elektrycznych. £/26140/8.B/H. 

Różne. Firma indyjska (Indie Bryt.) pragnie nawiązać 
kontakt z polskimi producentami następujących artykułów: 
towary żelazne, artykuły elektrotechniczne. papier i artyku- 
lv biurowe oraz wyroby farmaceutyczne. E;/27190/8.B/11. 

Wyroby /ajansowe. Firma z Tunisu interesuje się im- 
portem fajansowych artykułów sanitarnych. umywalni. wa- 
nien.. P/28371/5R/1D. 

Różne. Firma angielska pragnie nawiązać kontakt z 
producentami szkła i obuwia gumowego. 1/28681/3B/ID. 

Wyroby farmaceutyczne. Firma indyjska interesuje się 
otrzymaniem przedstawicielstwa pow. artykulów P/29022 
+T/ID. 

Diwuchromian sodu. Firma angielska pragnie nawiązać 
kontakt z producentami pow. artykułu. P/29819/47/1D. 

Baterie anodowe. Firma agcnturowa w Bułgarii intere- 
suje się importem bateryj anodowych oraz bateryjek do 
lampek kieszonkowych. P/28378/39/Rw. 

Skórki fwirzane. Firma importowa w Stanach Zjedno- 
czonych zamierza zakupić w Polsce pewną ilość surowych 
skórek futrzanych. przede wszystkim lisów, tehórzy i kun. 
Reflektuje ona jedynie na towar - wysokowartościowy. 
R/28164/30/5. 


Znany ze sweśo komfortu ZAKŁAD KĄPIELOWY 


ŁAZNIA RZYMSK 


WANNY | 


z natryskami wyposażonymi w większy 
lub mniejszy komfort. 


Zakład kąpielowy otwarty w dni powszednie od godziny 8-mej rano 
do godz. 8-mej wieczór bez przerwy obiadowej. zaś W SGDOIY od 
godziny 7-mej rano do godziny 8-mej wieczór bez przerwy obiadowej. 
RENDEZ - VOUS KUPIECTWA Telefon Nr. 124-16 


FRYZJER - BUFET 
barówka dia Pań otwarta 
w poniedziałki popoł. od 2— 8 wiecz 
i w czwartki od godz. 8— 20-tej 


Możliwości handlowe. 


Do Zrzeszenia Przedstawicieli Handlowych i Konisan- 
tów wpłynęły następujące zapotrzebowania na zastępców 


do sprzedaży: i SF) 
z Anglii — wentyli do motorów spalinowych. dybli: 
z Austrii -— kotłów do ogrzewania Centralnego; 
z Belgii — kamieni młyńskich, aparatów sanitarnych; 
z Francji — urządzeń kuehennych (piece), aparatów 
do centralnego ogrzewania na ropę: 
z Holandii — jelit, tkanin bawełnianych. winogron. 


trzciny, specjalnego rodzaju cyearniczek do cygar i pa- 
picrosów, szmat. rogu sztucznego. kawy, starych papierów 
i innych odpadków, narzędzi z metali hartowanych. meta- 
li tartowanych i do spawania: 

ze Szwajcarii — licencji ua namiastkę kawy, licencji 
na nowowynaleziony palnik oliwny, składanego stołu dre- 
wnianego do prasowania. konstrukcji do mechanicznego u- 
suwania popiołu, sadzy i mnych wydzielin przy opalaniu 
centralnym, aparatów do wchłaniania kurzu, artykułów 
branży elcktrotechnicznej,  icqdłowni, wyrobów dentystycz- 
nych. igieł do maszyn do szycia, techniczno - chemicznych 
artykułów, welnianej, bawełnianej i jedwabnej bielizny mę- 
skiej, śrub i części zakretowych, aparatów do spawania dla 
branży tekstylnej. konstrukcji żelaznych, artykułów z bran- 
ży odlewniczej, słomki do kapeluszy, broszek, wisiorków, 
czapek i pasków z pilśni, igieł do zastrzyków, wiecznych 
piór, kamieni lożyskowych i części do liczników elektry- 
cznych. lakierów i farb lakierowych do karoserii, części 
składowe do samochodu. 

Firma cypryjska poszukuje dostawców bawelnianych 
knctów do lamp: naftowych. 

Firma holenderska poszukuje firm pragnacych impor- 
tować kazejnę. 

Firma holenderska poszukuje firm zainteresowanych w 
imporcie aparatów do odkarzania. 

Bliższych informacji udziela kancelaria Zrzeszenia 
Przedstawicieli Handlowych i Komisantów (ul. Królew- 
ska 16). 


KRONIKA 


Dodatni bilans handlowy pomiędzy 
Pelska a Palestyną. 


W miesiąciu październiku r. b. bilans handlo- 
wy pomiędzy Polską a Palestvna był dodatni dla 
Polski. Eksport z Polski przekroczył import o 800 
tys. zł. Począwszy od czerwca b. r. bilans handlo- 
wy polsko - palestyński jest stale dodatni dla Polski. 

W bilansie dodatnim polskiego handlu zagra- 
nicznego udział Palestyny w ub. miesiącu wynosił 
10 procent. 


Dia uzyskania wymiarów podatku zgodnych 
z rzeczywistością zakłada i ewentualnie prowadzi 
(też godzinowo) księgowość rutynowany 


BUCHALTER - BIŁANSISTĄ 


uznawaną przez Urząd Skarbowy. Najnowszy „System 
przebitkowy*. Korespondencje niemiecką. Zamknięcie, 
aw. uzgodnienie ksiąg. Sporządza bilanse. Zgłoszenia 
pod .,Bez kłopotów“ do Administracji „Przeglądu Ku- 
pieckiego”. 
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Konkurs czystości 


dla sklepów cukierniczo - owocowych. 


Jak już zapowiedzieliśmy w poprzednim nume- 
rze „Przeglądu Kupieckiego* Wydział Krakowskie- 
so Stowarzyszenia Kupców, chcąc zachęcić kupców 
spożywczo - owocowych do estelycznego i higienicz- 
nego podniesienia stanu swych sklepów jakoleż wy- 
staw i urządzeń, urządza 

KONKURS 


CA A MONTEI 


który odbędzie się między 15 a 351 grudnia 1938 r. 


Specjalna Komisja wydelegowana przez Wy- 
dział Krakowskiego Stowarzyszenia Kupców zwie- 
dzi sklepy celem zbadania, które zasługują na spe- 
cjalne wyróżnienie i przyznanie nagród. Właścicie- 
le nagrodzonych sklepów otrzymają nagrody pie- 
niężne i dyplomy. Kupcy, którzy chcą uczestniczyć 
w tym konkursie winni zgłosić swe uczestnictwo 
najpóźniej do 15 bm. Uczestnictwo zgłosić można 0- 
sobiście w lokalu Krakowskiego Stowarzyszenia 
Kupców, ul. Grodzka 40 albo pisemnie. 

Zwracamy się z gorącym apelem do kupców 
spożywczo - owocowych, aby we własnym dobrze 
zrozumianym interesie zechcieli wziąć udział w kon- 
kursie, który dzięki poparciu samych zainleresowa- 
nych kupców może przyczynić sie do osiągnięcia 
poważnych rezultatów w postaci zwiększenia obro- 
tów i powodzenia firmy. 


KOMUNIKATY 


Krak. Izby Przemysłowo - Handlowej 


a) Centralne Biuro Zakupów Polskich Kolei Państwo- 
wych w Warszawie (Nr. 1 pl. 148/40/38) ogłasza przetarg 
na dostawę tarcie gat. III, tarcie gat. IV, krawędziaków 
rzniętych i ciosanych oraz kłód dla nast. dyrekcyj kolejo- 
wych: 

warszawskiej, radomskiej, wileńskiej, krakowskiej, 
poznańskiej, toruńskiej i katowiekiej. 

Oferty należy składać w biurze pod adresem: War- 
szawa, ul. Bol. Prusa 1, do dnia 16 grudnia hb. r. do go- 
dziny 11. 

szczególy o powyższym przetargu można otrzymać w. 
tut. Tzbie w godzinach urzędowych. Przetarg powyższy 0- 
ołoszóny jest rowrocześnie w Monitorze Polskim. 

b) (Nr 1 pl 143/39/38). Centralne Biuro Zakupów 
P. K. P. w Warszawie sprzeda w drodze przetargu 500 ton 
starych osi wagonowych i tendrowych oraz 550 ton starych 
kól Griffina. Osie powyższe znajdują sie w składach Dy- 
Toruniu. 
Koła: Warszawa i Kraków. Oferty składać należy do dnia 


rekcyi Kolejowych: w Warszawie. Radomin i 


13 grudnia ae godz. 11. 


i GRAFITOWE, KOPIOWE I KOLOROWE 
OŁOWKI DLA SZKÓŁ, BIUR i RYSOWNIKÓW 


Polska Fabryka Orówków 


L. i C. HARDTMUTH-LECHISTAN 


Gener. zastępstwo: Bernard Ratz Kraków Czarnowiejska 70. 
Do nabycia we wszystkich składach pabplerniczo-piśmienniczych 
| 
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„Chwila“ 


dziennik dla spraw politycznych, 
społecznych i kulturalnych 


Lwów, ul. Podwale 3 
Tel. Red. 203-22, tel. Adm. 227-68 
Kantor Ogłoszeń i Prenumeraty : 
LWÓW, PODWALE 1 — TEL. 228-16 
Najpoczytniejszy dziennik Małopolski. 
Ukazuje się 2 razy dziennie 
i przynosi najświeższe i najpewniejsze 
wiadomości z wszystkich dziedzin. 


Obfity dział gospodarczy 


Prenumerata miesięczna obu wydań 
z dostawą do domu względnie na 
prowincję zł 6'60 


Najdogodniejsza 
i najskuteczniejsza reklama. 


„Przegląd Kupiecki“ 


to broń kupca! 


FABRYKA GUZIKÓW 
i KLAMER 7 GALANL 


oraz 


GUZIKI Z PRAWDZIWEGO ROGU 
TOMASCHEK i GRUSS 
Kraków XXII, Kalwaryjska 6 


|-- składu po najtańszych cenach | 


Spółdzielczy Bank: kupicdiwa Krakowskiego 


sp. z ogr. odp. 
Grodzka 40, I. p. — telefon 157-18. 


Przeprowadza szybko, tanio 
i solidnie wszelkie tranzakcje b 
wchodzące w zakres bankowości 


Cena abonamentu : 
Abonament kwartalny 


Godziny urzędewe Redakcji od 6 do 7 
4 zł 
półroczny 


Ogłoszenia : 
=, wiecz. Rękopisów _Redakcja nie swraca Gim malin. A sida" ER. ans: so TETES 
R z | milim w tekśe 
roczny 16 zł | Redakcjai Ezra Grodzka 40. | jo strona okładki ZA ipe Pól atrony okładki "Zł 104 
Prenameratę i ogłoszenia przyjmują ewa 78 Cał Ćwierć RÓ = e E Az T o Zł 250 
wszystkie biura dzienników i ogłoszeń Konto P. K. O. Nr. 400.342. | Ćwierć stony ZŁ120 Jedna ósma strony ZŁ 60 
Wydawca: Krakowskie Stowarzyszenie Kupców Redaktor: Dr. Arnold Thaler 
Drukamia Józefa Fischera, Kraków, Grodzka 62 


. — Telefon 104-12. 


